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DYSKUSJE I POLEMIKI

M A R C I N  K U L A

H IS T O R IA  A S O C JO L O G IA

„Mało k tó ry  ambitny, teoretyzujący his­
toryk po trafi się powstrzym ać od napisania 
lub choćby tylko wygłoszenia eseju na te­
m at h istorii i socjologii, choć rozgraniczenie 
tych i innych dyscyplin Jest chyba mniej 
istotne od poszukiwania tem atów wspólnych 
1 wzajemnego podglądania m etod 1 korzysta­
nia z doświadczeń”

Antoni Mączak, Rządzący  i rządzeni, 
PIW, Warszawa 1988, 8. 274.

P rz e k o n a n y  o zb ieżn o śc i h is to r ii  i so c jo lo g ii s tu d io w a łe m  oba te  k ie r u n k i  ró w ­
n o c ze śn ie . B y ły  to  je d n a k  w ó w czas  (1960— 1967) b a rd z o  k o n t r a s tu ją c e  ze so b ą  se k ­
c je . N a  H is to r i i  uczono  d o b re g o  rz e m io s ła ; w y c h o w y w a n o  rz e m ie ś ln ik ó w  u m ie ją ­
cy ch  o p isa ć  „ fa k t h is to ry c z n y ”. P rz y  c a łe j n ie p re c y z y jn o śc i  teg o  o s ta tn ie g o  t e r m i ­
n u , je s t  ja sn e , iż p rz e d m io t b a d a n ia  p rz ez eń  o k re ś la n y  m u s ia ł  b yć  śc iś le  z d e f in io ­
w a n y  w  k a te g o r ia c h  czasu  i p rz e s trz e n i.  S z e rszy c h  p ro b le m ó w , is to tn y c h  d la  ró ż n y c h  
e p o k  b ą d ź  d la  ró ż n y c h  te re n ó w , p o d czas ty c h  s tu d ió w  się  n ie  d o s trz eg a ło .

N a S o c jo lo g ii by ło  o d w ro tn ie . C en io n a  b y ła  re f le k s ja  o g ó ln a , t ru d n o  w e r y f i ­
k o w a ln a , bo n ie  z n a jd u ją c a  p u n k tu  z a c z e p ie n ia  w  k o n k re tn y c h  s y tu a c ja c h  sp o ­
łec zn y c h . W  m o d zie  b y ła  re f le k s ja  m e to d o lo g ic zn a  — ty le ż  c en n a  w  w y d a n iu  w y ­
b i tn y c h  p ra c o w n ik ó w  n a u k o w y c h , co tro c h ę  b e zc e lo w a  w  m as ie  s tu d e n c k ie j  n ie  
p o s ia d a ją c e j  jeszcze  w ła sn e g o  d o św ia d c ze n ia  b a d aw c z eg o .

N a  te  cech y  k ie ru n k ó w  s tu d ió w  n a k ła d a ły  się  sp ra w y  lu d zk ie . M oi n a u c z y c ie -  
le -h is to ry c y  so c jo lo g ó w  n ie  c en ili. P a trz y l i  n a  n ic h  tro c h ę  j a k  n a  tw ó rc ó w  „o g ó l­
n y c h  te o r i i  w sz y s tk ie g o ”. Z b y te cz n e  d o d aw ać , że ja  sa m  s ię  n a d m ie rn ie  s tu d io w a ­
n ie m  teg o  d ru g ie g o  k ie ru n k u  n ie  c h w a liłem ; fo rm a ln o śc i  z w ią z a n y c h  ze w s tą p ie ­
n ie m  n a  S ocjo lo g ię , d o  czego b y ły  p o trz e b n e  ró ż n e  zg ody  z H is to r ii,  do  k o ń c a  n ie  
z a ła tw iłe m  c h y b a  n ig d y  —  co n ie  p rz esz k o d z iło  m i, d z ię k i b ło g o s ła w io n e m u  b a ła ­
g a n o w i, o d b y ć  ca łeg o  k u r s u  i u z y sk a ć  m a g is te r iu m .

N a  so c jo lo g ii s to su n e k  do h is to r ii  i h is to ry k ó w  b y ł t ro c h ę  o d m ie n n y  —  choć 
o p o d o b n y c h  k o n se k w e n c ja c h . P oza  c h w a le b n y m i w y ją tk a m i n a  w id o k  k s ią ż e k  
h is to ry c z n y c h  w z ru sz a n o  tu  ra m io n a m i („ ta k ie  szczeg ó ło w e  s p ra w y !”). C zęsto  n a ­
to m ia s t  d y sk u to w a n o  te m a t  „ H is to r ia  a  so c jo lo g ia ” b ą d ź  „S o c jo lo g ia  a h is to r ia ” — 
co s k ą d in ą d  n ie  b y ło  sp e c y fik ą  teg o  a k u r a t  ś ro d o w is k a  (p o zy cji b ib lio g ra f ic z n y c h  
o ta k ic h  ty tu ła c h  m o żn a  w sk az ać  w ie le ). N a d y s k u s ja c h  je d n a k  w sz y s tk o  się  k o ń ­
czy ło  —  je ś li  n ie  liczyć  p rz y p a d k o w e g o  i n a jc z ę śc ie j  w ła śn ie  a h is to ry c z n e g o  o d w o ­
ły w a n ia  się  do p rz y p a d k o w o  d o b ra n y c h  „ fa k tó w  h is to ry c z n y c h ” , p o trz e b n y c h  ja k o  
m a te r ia ł  do ja k ic h ś  ro z w aż a ń . O re p re z e n to w a n e j  n a  S o c jo lo g ii H is to r i i  M yśli S p o ­
łe c z n e j tu  n ie  m ó w ię  — ja k o  o d y sc y p lin ie  h is to ry c z n e j  z n a tu r y  rzeczy .

D ziś, po w ie lu  la ta c h  p r a k ty k i  z aw o d o w ej, w id zę , że z a ró w n o  je d n e , ja k  d r u ­
g ie  s tu d ia  n ie  c a łk ie m  a d e k w a tn ie  o d z w ie rc ie d la ły  rz e c z y w is ty  s ta n  obu  d y sc y ­
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p lin . W  p r a k ty c e  tw ó rc z e j m im o  w s z y s tk o  n ie  b y ły  o n e  aż  ta k  od sie b ie  o d leg łe , 
ja k  s ię  w ó w czas  m n ie , s tu d e n to w i,  w y d a w a ło . H is to ry c y  w te d y  w ła śn ie  ro z w ija li  
k o rz y s ta ją c e  z d o ro b k u  so c jo lo g ii b a d a n ia  s t r u k tu r y  sp o łe cz n e j czy m a rg in e s u  
sp o łeczn eg o . T e n d e n c ja  do ro z w a ż a ń  z z a k re s u  „o g ó ln e j te o r i i  w s z y s tk ie g o ” i o d ­
c h y le n ia  m eto d o lo g ic zn e g o  w śró d  so c jo lo g ó w  p ły n ę ła  częśc iow o  z w a ru n k ó w , w  j a ­
k ic h  n a sz y m  n a u c z y c ie lo m  p rz y sz ło  p ra c o w a ć . G d y  o tw o rz y ły  się  w ię k sz e  m o ż li­
w o śc i, w ie lu  m e to d o lo g ó w , czy to  sp o ś ró d  b a d ac zy , czy sp o ś ró d  ó w c ze sn y c h  s tu ­
d e n tó w , o k a za ło  się  b a rd z o  tw ó rc z y m i o b s e rw a to ra m i rz e c z y w is to śc i w  je j  ja k  
n a jb a rd z ie j  k o n k re tn y c h  p rz e ja w a c h . P o d c z as  s tu d ió w  n ie  d o s trz e g a łe m , że m e ­
to d o lo g ia  b y ła  d la  n ic h  p o n ie k ą d  s c h ro n ie n ie m , a z a in te re s o w a n ie  n ią  u c ie c z k ą  — 
co o czy w iśc ie  n ie  p rz ec zy , że m o g li się  z a g a d n ie n ia m i m e to d o lo g ic z n y m i r e a ln ie  in ­
te re so w a ć  i tw ó rc zo  n a  ty m  p o lu  p ra c o w a ć .

D ziś w ie lu  so c jo lo g ó w  in te r e s u je  się  p ro b le m a ty k ą  h is to ry c z n ą . Z w łaszc za  pod 
w p ły w e m  p ro c e só w  la t  o s ie m d z ie s ią ty c h  n ie je d e n  z n ic h  u p rz y to m n ił  so b ie , iż 
p o z n a n ie  h is to r ii ,  w  szczeg ó ln o śc i n a jn o w sz e j ,  je s t  n ie z b ę d n e  d la  z ro z u m ie n ia  z ja ­
w isk  w sp ó łc z esn e j P o lsk i. Z k o le i h is to ry c y  d o s trz eg li, że lic z n e  sp ra w y  w s p ó ł­
czesn e  są k o n ty n u a c ją ,  a  n a w e t  u k o ro n o w a n ie m  ty c h , k tó ry m i się  z a jm o w a li .  N a ­
w e t  b a r ie r y  in s ty tu c jo n a ln e ,  ta k  w  P o lsc e  s iln e , u le g a ją  ja k b y  o b n iże n iu ; o d  p a ru  
la t ,  z in ic ja ty w y  T a d e u sz a  Ł e p k o w sk ie g o  i J a n u s z a  G o ćk o w sk ieg o , d z ia ła  w sp ó ln a  
k o m is ja  P o lsk ie g o  T o w a rz y s tw a  H is to ry c z n e g o  o ra z  P o lsk ie g o  T o w a rz y s tw a  S o ­
c jo lo g iczn eg o . J a k im ś  c z y n n ik ie m  łą c z ą c y m  by ło  c h y b a  to , że z a ró w n o  w o b ec  h i­
s to ry k ó w , ja k  so c jo lo g ó w  sp o łe c z e ń s tw o  ze w zm o żo n ą  s iłą  w y su n ę ło  p o s tu la t  w y ­
tłu m a c z e n ia  o ta c z a ją c e g o  ś w ia ta .

P rz y jr z y jm y  się  sy s te m a ty c z n ie , ja k im i  d ro g a m i h is to r ia  m o że  p ó jść  i idzie  
k u  soc jo lo g ii. N ie  są  to  b o w ie m  ty lk o  d ro g i h is to r ii  n a jn o w sz e j ,  a  p ro c es  z b liż an ia  
się  o b u  d y sc y p lin  n ie  je s t  w y łą c z n ie  p o lsk im  p ro c e se m  la t  o s ie m d z ie s ią ty c h .

*

Z a u w aż o n o  sw eg o  czasu , iż „S o c jo lo g  to  ta k i  h is to ry k , k tó re m u  n ie  ch ce  się 
p ra c o w a ć , h is to ry k  to  so c jo lo g , k tó re m u  n ie  ch ce  się  m y ś le ć ” (D o n a ld  R. M acR ae , 
cy t. za: J . S zack i, S o c jo lo g o w ie  w o b e c  h is tor i i ,  [w :] T e o r ia  i bad a n ia  soc jo log ic zne  
a p r a k t y k a  spo łeczn a ,  re d .  A. K w ile c k i,  P W N , W a rsz a w a  1972, s. 355). N ie za le ż n ie  
od  teg o , w  ja k im  s to p n iu  ow e s ło w a  b y ły  p ra w d z iw e  w  c h w ili  g d y  z o s ta ły  w y ­
p o w ie d z ia n e  (1956), dz iś ju ż  n ie  są  p ra w d z iw e  n a  p e w n o  —  p rz y n a jm n ie j  je ś li 
c h o d z i o h is to ry k ó w . F a k to g r a f ia  —  ta  w y m a g a ją c a  p ra c y  w  m ie jsc e  m y śli —  n ie  
je s t  o b e cn ie  w  m o dzie . N a  s p o tk a n ie  so c jo lo g ii w y c h o d z i s i ln ie  o b e c n ie  z a a k c e n ­
to w a n a  w ś ró d  h is to ry k ó w  te n d e n c ja  do o g ó ln e j r e f le k s j i  n a d  p rz e s ła n k a m i p o w ­
s ta n ia  św ia ta  w  jeg o  d z is ie jsz y m  k sz ta łc ie . B ra u d e lo w s k ie  z a le c e n ie  z a ję c ia  się 
z ja w is k a m i o d łu g im  t r w a n iu ,  w a l le r s te in o w s k a  r e f le k s ja  n a d  m e c h a n iz m e m  p o w ­
s ta w a n ia  n ie ró w n o śc i ro z w o ju  g o sp o d a rcz e g o , w  P o lsc e  M. M a ło w is ta  s tu d iu m  n a d  
p o d z ia łe m  E u ro p y  n a  W sch ó d  i Z a c h ó d  —  s ta n o w ią  pa rs  m a g n a  w y m ie n io n e j te n ­
d e n c ji .  W  s z u k a n iu  o d p o w ie d z i n a  p y ta n ie ,  ja k  p o w s ta ł d z is ie jsz y  ś w ia t  z a k w e ­
s t io n o w a n iu  u leg a  c o raz  w ię ce j h is to ry c z n y c h  p rz e s ła n e k  d o ty ch c za s  u z n a w a n y c h  
za o czy w is to śc i. M y, w  P o lsc e , p rz y z w y c z a iliśm y  się  do  ro z w a ż a ń  n a d  p rz y c z y n a m i, 
d la  k tó ry c h  n a sz  k r a j  sk le ił  się  po 1918 r. D y s k u s je  n a d  ty m , co s ta n o w i o p o l­
sk o śc i, p ro w a d z i się  w  p o lsk ie j d ia sp o rz e ; co o ż y d o w sk o śc i —  w  ż y d o w sk ie j. 
M ie jsce  sw o je j s to lic y  s ta w ia l i  p od  z n a k ie m  z a p y ta n ia  T u rc y  i B ra zy licz y cy , 
a  o b e cn ie  A rg e n ty ń c z y c y  p la n u ją  p rz e p ro w a d z k ę . T y m c za se m  F e rn a n d  B ra u d e l  t a ­
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k ie  w ła śn ie  p y ta n ia  p o s ta w ił w  o d n ie s ie n iu  do  F ra n c ji!  W sw e j o s ta tn ie j  k s iążce  
L ' I d e n t i t é  d e  la F rance  (1986) z a d a ł p y ta n ie  o p rz e s ła n k i  je d n o śc i k r a ju ,  g dz ie  
k a żd y  m a  so n  p a y s , g d z ie  co k ro k  je s t  in n y  k r a jo b r a z  i co k ro k  p r o d u k u je  się  
in n y  se r, czy in n e  w in o . Z a p y ta ł,  co b y  b y ło  g d y b y  n ie  P a ry ż  b y ł s to lic ą , lecz, 
p o w ied zm y , R e im s, czy, d la  k o n tr a s tu ,  ja k iś  p o r t  m o rsk i. W o d n ie s ie n iu  do F r a n ­
cji, o k tó re j  k a ż d e  dz ieck o  w ie , iż je s t  u n e  et  in d iv i s ib le ,  k tó ra  n ie  b y ła  k ra je m  
p rzez  h is to r ię  m io ta n y m , ta k ie  p y ta n ia  są p o d w ó jn ie  c h a ra k te ry s ty c z n e  d la  r e f e ­
ro w a n e j  te n d e n c ji .  Im  w ię ce j ta k ic h  p y ta ń  z a d a m y  n a w e t  w  s p ra w a c h  p o z o rn ie  
o c zy w is ty c h , ty m  lep ie j z ro z u m ie m y  ja k  p o w s ta ł o b e cn y  św ia t  — a  w ięc  d laczeg o  
je s t ja k i  je s t  i, w  k o n se k w e n c ji ,  ja k i  je s t  o ra z  ja k ie  są d łu g o fa lo w e  te n d e n c je  jego  
e w o lu c ji. S o c jo lo g o w ie  czy ek o n o m iśc i n a m  ty lk o  p o d z ię k u ją .

D ru g ą  d ro g ą , ja k ą  h is to r ia  z b liża  się  do so c jo lo g ii, je s t  s to so w a n ie  p o d e jśc ia  
p ro b lem o w e g o . T y lo k ro tn e  iro n iz o w a n ie  p rzez  p rz e d s ta w ic ie li  in n y c h  n a u k  sp o ­
łec zn y c h  n a  te m a t  s tu d io w a n ia  p rz ez  h is to ry k ó w  je d n o s tk o w y c h  z d a rz e ń  p rz e s ta je  
być z a sa d n e , g dy  p o z n an ie  f a k tu  p rz e s ta je  b yć  c e lem  sa m y m  w  so b ie  (choć i te j  
w a rs tw y  p ra c y  h is to ry k a  n ie  lek c ew aż y łb y m ), lecz  s ta je  się  ź ró d łe m  d la  lep szeg o  
ro z p o z n a n ia , z ro z u m ie n ia , i lu s t r a c j i  o k re ś lo n e g o  p ro b le m u  —  g d y  b a d a n ie  s ta je  
się sw eg o  ro d z a ju  case s t u d y  sze rszeg o  z a g a d n ie n ia . A n a liz a  k a żd e g o , n a w e t  n a j ­
b a rd z ie j  szczegó łow ego , f a k tu  h is to ry c z n e g o  w n o s i m a te r ia ł  do sz e rszy c h  u o g ó l­
n ień . R o z p ę ta n a  sw eg o  cza su  n a  ła m a c h  „ P o l ity k i” d y s k u s ja  o se n s ie  ro b ie n ia  
p ra c y  d o k to rs k ie j  o g rz e  w  p a la n ta  b y ła  k la s y c z n y m  p rz y k ła d e m  n ie z ro z u m ie n ia  
tego . N ie za le ż n ie  czy p ra c a , k tó ra  p ech o w o  d la  sw eg o  a u to ra  p rz y c ią g n ę ła  a k u r a t  
u w a g ę  fe lie to n is ty , b y ła  d o b ra  czy z ła, te m a t  sa m  w  so b ie  n ie  b y ł a b s u rd a ln y  — 
p o d o b n ie  ja k  n ie  je s t  a b s u rd a ln y c h  w ie le  in n y c h  te m a tó w  p ra c  d o k to rsk ic h , n a d  
k tó ry c h  szczeg ó ło w o śc ią  w y d z iw ia ją  c zy te ln icy  g a ze t. K a ż d e  b o w ie m , p o w tó rz m y , 
n a jb a rd z ie j  szczeg ó ło w e  w y d a rz e n ie  h is to ry c z n e  m oże  b yć  p u n k te m  w y jśc ia  do 
a n a liz y  s p ra w  o g ó ln ie jsz y ch  lu b , sy m e try c z n ie , d la  w e ry f ik a c ji  o g ó ln y ch  te o r ii .

H is to ry c y  c o raz  częśc ie j p a trz ą  n a  p rz e d m io ty  sw o ic h  b a d a ń  w  p e rs p e k ty w ie  
p ro b le m o w e j. W  P o lsce  n a jle p sz y m  z n ie d a w n y c h  p rz y k ła d ó w  o w e j e w o lu c ji  je s t  
c h y b a  k s ią ż k a  A n to n ie g o  M ąc za k a  R z ą d z ą c y  i r z ą d z e n i  (1986), p rzez  a n a l iz ę  in s ty ­
tu c j i  n o w o ż y tn eg o  p a ń s tw a  w n o sz ą c a  w k ła d  do te o r i i  p a ń s tw a , a je d n o c z e śn ie  w e ­
ry f ik u ją c a  is tn ie ją c e  te o r ie  n a  k o n k re tn y m  p rz y k ła d z ie . P ra w d a , że n ie k ie d y  p r o ­
b lem o w e  p o d e jś c ie  w c iąż  b y w a  p o w ie rz c h o w n e  i w y ra ż a  się  p rz e d e  w sz y s tk im  
n a d a n ie m  p ra c y  o g ó ln eg o  ty tu łu  po d  p re s ją  w y d a w c ó w , k tó rz y  ze w z g lęd ó w  h a n ­
d lo w y c h  w o lą , by  w ła śc iw y , k o n k re tn y  te m a t  z n a la z ł się  w  p o d ty tu le . C zasem  
ta k a  o p e ra c ja  w  ra m a c h  ty tu łu  d o k o n y w a n a  je s t  po d  p r e s ją  sn o b iz m u . N ie za le ż ­
n ie  od  p rz y cz y n , n a w e t  ta k ie  o z d o b n ik o w e  z ab ieg i są je d n a k  z ja w isk ie m  p o zy ­
ty w n y m . Z czasem , m ie jm y  n a d z ie ję , b ęd z ie  c o raz  w ię ce j h is to ry k ó w  c h cą cy c h  
p ro w a d z ić  b a d a n ia  n ie  ty lk o  d la  „ z a p e łn ie n ia  lu k i” w  o b ra z ie  p rzesz ło śc i.

Je sz c z e  je d n a  u w a g a : h is to r ia  p ro b le m o w a  l ik w id u je  fa łs z y w y  d y le m a t, p rzed  
k tó ry m  często  s ta ją  h is to ry c y : ja k  d a le c e  w ch o d zić  w  szczegó ły  w  r e fe ro w a n iu .  
Ileż  to  ra z y  s ły sz y m y  ra d y , b y  n a sz y c h  k s ią ż e k  „ n ie  p rz e c ią ż a ć  sz c ze g ó ła m i” o ra z  
k r y ty k i  za „ p rz e c ią ż a n ie ” . O tóż  gdy  n a sz a  p ra c a  słu ży  z ro z u m ie n iu  ja k ie g o ś  p r o ­
b lem u , szczegół o d g ry w a  ro lę  in n ą  n iż  k o le jn e g o  k a m y c z k a  w  u k ła d a n e j  m o zaice . 
J e ś l i  p o z w a la  z ro zu m ie ć  ro z p a try w a n y  p ro b le m  b ąd ź  le p ie j go z ilu s tro w a ć , by 
c z y te ln ik  ła tw ie j  go z ro z u m ia ł —  p o w in ie n  się  w  k s ią żc e  zn a leźć .

T rz e c ia  d ro g a  zb liż en ia  h is to r i i  do so c jo lo g ii p ro w a d z i p o p rz ez  c z y n ie n ie  
u o g ó ln ie ń  n a  p o d s ta w ie  m e to d y  p o ró w n a w c z e j. O  ile  sy n c h ro n ic z n e  p o ró w n a n ia  
z ja w is k  w y s tę p u ją c y c h  n a  ró ż n y c h  te re n a c h  są  ju ż  m e to d ą  od  d a w n a  u z n a n ą , to
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p o ró w n a n ia  d ia c h ro n ic z n e  p ro w a d z o n e  są  rz a d z ie j .  O tóż  w  m o im  p rz e k o n a n iu  n ie  
m a  te o r i i  ż ad n eg o  z ja w is k a  bez u w z g lę d n ie n ia  d a w n ie js z y c h  — o b o k  w sp ó łc z e s ­
n y c h  — fo rm  jeg o  w y s tę p o w a n ia . R o z p a try w a n ie  z ja w isk a  „ x ” ty lk o  w  jeg o  d z i­
s ie jsz y c h  p rz e ja w a c h  je s t  n a  ogó ł ro z p a try w a n ie m  ty lk o  częśc i teg o  z ja w isk a . 
D la  z ro z u m ie n ia  k ażd eg o  „ x ” —  n ie  ty lk o  z z a k re s u  d z ie jó w  lu d z k ic h  —  w s k a z a ­
n e  je s t  u w z g lę d n ie n ie  ró ż n y c h  p rz e ja w ó w  i fo rm  jeg o  w y s tę p o w a n ia . D la  z ro z u ­
m ie n ia  z ja w isk  sp o łe cz n y ch  w s k a z a n e  je s t  u w z g lę d n ie n ie  w  r e f le k s j i  ich  o d p o ­
w ie d n ik ó w , czy z ja w isk  te j  s a m e j k la sy , n ie  ty lk o  n a  ró ż n y c h  te re n a c h , lecz  ta k ż e  
w  in n y c h  czasach .

Z d a ję  so b ie  sp ra w ę , iż p o ró w n a n ia  d ia c h ro n ic z n e  p rz e d s ta w ia ją  sze reg  o g ro m ­
n y c h  tru d n o śc i. C a ły  d o ty c h c z a so w y  s ty l u p ra w ia n ia  n a sz e j d y sc y p lin y  s k ła n ia  do 
sp e c ja liz a c j i  w  z a g a d n ie n ia c h  o k re ś lo n e g o  m ie jsc a  i czasu . T ru d n o śc i  ję z y k o w e , 
b a r ie r a  z n a jo m o śc i b a zy  ź ró d ło w e j, sp e c y fik a  b a d a ń  n a d  p o sz c ze g ó ln y m i e p o k a m i 
h is to ry c z n y m i, k o n iec zn o ść  z n a jo m o śc i k o n te k s tu ,  w  ja k im  in te re s u ją c e  b a d a c z a  
z ja w isk o  w y s tę p u je  —  n ie  u ła tw ia ją  w y jśc ia  h is to ry k ó w  p oza  „ sw o je  p o d w ó rk o ” . 
D o b a  m a, ja k  w ia d o m o , ty lk o  24 g o d z in y , co czyn i, iż, ja k b y  to  p rz y k re  n ie  b y ło , 
p ó jśc ie  „ w sz e rz ” m u s i  b yć  sp rz ec z n e  z p ó jśc ie m  „w  g łą b ” . W y so k i s ta n d a r d  n a sz e j 
d y sc y p lin y , z k tó re g o  u k s z ta ł to w a n ia  m o żn a  się  ty lk o  c ieszyć, p o tę p ia  p o w ie rz ­
c h o w n e  „ ś liz g an ie  s ię ” po z a g a d n ie n ia c h , n a w e t  je ś li  p o s tu la t  w y k o rz y s ta n ia  c a ­
ło śc i bazy  ź ró d ło w e j w  o d n ie s ie n iu  do e p o k  n o w szy c h  je s t  n ie u n ik n ie n ie  li  ty lk o  
o z d o b n ik ie m  p o d rę c z n ik ó w  m e to d y c zn y c h .

Ś ro d o w isk o  h is to ry k ó w  t r a d y c y jn ie  cen i b a rd z ie j  c ie k a w e  ź ró d ła  n iż  m ą d re  
m y ś li  —  co m a  tę  d o b rą  s tro n ę , iż n ie ra z  c h ro n i p rz e d  z a le w e m  n a u k o w e j h o c h -  
s z ta p le rk i  (k ry te r ia  m ą d ro ś c i  m y ś li są  b a rd z ie j  d y s k u s y jn e  n iż  w a r to ść  ź ró d e ł!), 
a le  też  n ie  u ła tw ia  s to so w a n ia  p o s tu lo w a n e g o  tu  p o d e jśc ia . H is to ry k  p ra w d z iw ie  
z a fa sc y n o w a n y  ła tw o  d a je  się  w c ią g n ą ć  w  s tu d iu m  k o n k re tu ,  p rz y p a d k u , p rz ez  
ca łą  sw o ją  fo rm a c ję  u k ie ru n k o w a n y  je s t  k u  b a d a n iu  m o n o g ra f ic z n e m u ; p rz y k ro  
m u  p o rzu c ić  z ja w isk o , w  k tó re g o  b a d a n ie  d o p ie ro  zaczą ł w c h o d z ić  n a w e t  d la  p o ­
d o b n eg o  w  in n y m  m ie jsc u  i c za sie  — n ie  m ó w ią c  o ty m , że ża l m u  k s ią ż k i, k tó ra  
p o te n c ja ln ie  z aczy n a  się  z a ry so w y w a ć  n a w e t  po k ró tk im  o k re s ie  s tu d ió w , k s ią ż k i, 
w  k tó re j  m o żn a  by  sp o ż y tk o w a ć  ca łą  n a b y tą ,  a  w  in n y m  w y p a d k u  id ą c ą  n a  z m a r ­
n o w a n ie , w ied zę  o o k o lic z n o śc ia ch  to w a rz y sz ą c y c h  z ja w is k u  i c a łe j epoce.

Do t ru d n o śc i  „ te c h n ic z n y c h ” d o łą c z a ją  się  m e ry to ry c z n e . J a k  p rz e ło ży ć  p o ­
s tu la t  p o z n an ia  z ja w isk  „ te j s a m e j k la s y ” ( in n y c h  p rz e ja w ó w  teg o  sam eg o  z ja w i­
sk a ) n a  d y re k ty w ę  b a d a w c z ą ?  G d z ie  u s ta lić  g ra n ic ę  „ te j s a m e j k la s y ” ? B a d a ją c  
p ra w id ło w o śc i ru c h ó w  re w o lu c y jn y c h  n a  ogó ł p o m ija m y  ru c h y  ś re d n io w ie c z n y c h  
se k t  re lig i jn y c h . J a k k o lw ie k  o n e  ró w n ie ż  d z ia ła ły  w  k ie r u n k u  p rz e k s z ta łc e n ia  ł a ­
d u  sp o łeczn eg o , w y c z u w a m y , że b y ły  ja k o śc io w o  in n e  od  re w o lu c ji  n o w o ż y tn y c h . 
D la  teg o  sam eg o  p o w o d u  p o m ija m y  n a  ogół tzw . w ie lk ą  k o lo n iz a c ję  g re c k ą , g d y  
in te re s u je m y  się  p ra w id ło w o śc ia m i ru c h ó w  m ig ra c y jn y c h . N ie  u w z g lę d n ia m y  n ie ­
w o ln ic tw a  s ta ro ż y tn e g o  a n i n o w o ż y tn e g o  p rz y  a n a liz ie  w sp ó łc z esn y c h , m oże  n ie ra z  
n a w e t  b a rd z ie j  o h y d n y c h  w y p a d k ó w  p o s łu g iw a n ia  się  p a ra n ie w o ln ic z ą  s iłą  ro b o ­
czą. W szy stk ie  te  o g ra n ic z e n ia  p o la  b a d a w c z e g o  są  je d n a k  d y sk u s y jn e ;  często  d y k ­
to w a n e  są  je d y n ie  p rz e z  k o n w e n c ję .

D a lsz a  tru d n o ś ć  m e ry to ry c z n a  w y n ik a  z u w ik ła n ia  in te re s u ją c y c h  b a d a c z a  z ja ­
w isk  w  k o n te k s t  s y tu a c y jn y . T e  sa m e  z ja w is k a  w  ró ż n y c h  c zasach , n a  in n y m  t e ­
re n ie , w ś ró d  in n y c h  p ro c esó w , p rz e s ta ją  b y ć  „ ty m i s a m y m i” . P o n ie w a ż  zaś z ja w i­
sk a  sp o łeczn e  n ig d y  n ie  w y s tę p u ją  w  iz o la c ji, je s t  to  tru d n o ść  o g ro m n a . J e ś l i  
się  n ie  ch ce  z je j  p o w o d u  p o p aść  w  a h is to ry c z n o ść , w a r to  m ieć  w  p a m ię c i p rz e ­
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s tro g ę  S te fa n a  K ie n ie w icz a : „ P o ró w n y w a n ie  d z ie jó w  ró ż n y c h  n a ro d ó w  m a  ra c ję  
b y tu ,  g d y  w c h o d zą  w  g rę  p o d o b n e  sp o łe c z e ń s tw a  w  a n a lo g ic z n y c h  e p o k a c h . B ez­
c e lo w e  b y ło b y  p o ró w n y w a n ie  naszy ch  lo só w  z lo sa m i z a g in io n y c h  lu d ó w  s ta r o ­
ż y tn o śc i, a lb o  z d z is ie jsz y m i lo sa m i k ra jó w  T rze c ie g o  Ś w ia ta . W a rto  n a to m ia s t  z a ­
s ta n a w ia ć  się, d a jm y  n a  to , n a d  p a ra le lą  n o w o c z e sn y c h  d z ie jó w  P o lsk i, U k ra in y , 
I r l a n d i i ” („ P o lity k a ” 11 X  1986). W arto  m ie ć  tę  o p in ię  w  p a m ię c i, n a w e t  je ś li  s a ­
m e m u  n ie  m ia ło b y  się  — ja k  p iszący  te  s ło w a  —  n ic  p rz e c iw k o  p o ró w n a n io m  a k u ­
r a t  P o lsk i z w ie lo m a  k r a ja m i  T rzec ieg o  Ś w ia ta .

K o le jn a  tru d n o ść  m e ry to ry c z n a  w  p ro w a d z e n iu  b a d a ń  p o ró w n a w c z y c h  w y n ik a  
z f a k tu ,  iż w y s tą p ie n ie  z ja w isk  w y w ie ra  m o d y f ik u ją c y  w p ły w  n a  a n a lo g ic z n e  z ja ­
w is k a  p ó źn ie jsze . W b a d a n iu  re w o lu c ji  p rz e m y s ło w e j t r z e b a  u w z g lę d n ić  z a ró w n o  
p rz y p a d e k  a n g ie lsk i, ja k  ja p o ń sk i. J e s t  je d n a k  o czy w is te , że p o w s ta n ie  c y w iliz a c ji  
p rz e m y s ło w e j w  A n g lii d o g łęb n ie  z m o d y fik o w a ło  p ro c es  u p rz e m y s ło w ie n ia  J a p o ­
n ii. K a ż d a  re w o lu c ja  je s t  in n a  od p o p rz e d n ie j  m .in . d la te g o , że d z ied z iczy  d o ś­
w ia d c z e n ia  te j  o s ta tn ie j  (a n ie ra z  i p o p rz e d n ic h ) . U k s z ta łto w a n ie  się  e u ro p e js k ie ­
go m o d e lu  n a ro d u  z d e te rm in o w a ło  w  ja k iś  sp o só b  in n e  p ro c e sy  n a ro d o tw ó rc z e . 
P ra w id ło w o śc i  ru c h ó w  m ig ra c y jn y c h  u le g a ją  m o d y f ik a c jo m  pod  w p ły w e m  d z ia ła ń  
p ra w o d a w c y  u w z g lę d n ia ją c e g o  d o ty ch c za so w e  s k u tk i  p rz e m ie sz c z e ń  lu d n o śc i.

Je sz c z e  je d n o  ry z y k o  p o d e jm o w a n ia  p ró b  p o ró w n a w c z o -u o g ó ln ia ją c y c h  w y n i­
k a  z teg o , iż n ie z w y k le  ła tw o  z a b rn ą ć  p rz y  n ic h  w  b a n a ł.  Im  w y ższy  szczebel 
u o g ó ln ie n ia  — ty m  w ię k sz e  ry z y k o  b a n a łu .  N a  n a jw y ż s z y m  d o jd z ie m y  do p r a w ­
d z iw eg o  s k ą d in ą d  w n io sk u , że w szyscy  lu d z ie  są  w  ja k im ś  s to p n iu  do  s ie b ie  p o ­
d o b n i b o w ie m  b io lo g iczn y  m e c h a n iz m  n a ro d z in ,  p o d trz y m a n ia  życia , p rz e k a z a n ia  
go n a s tę p n e m u  p o k o le n iu  i śm ie rc i je s t  u  w s z y s tk ic h  ta k i  sam .

U czy n iw szy  w sz y s tk ie  pow yższe  z a s trz e ż e n ia  t ru d n o  się  p rz ec ie ż  p o w s trz y m a ć  
p rz e d  o b se rw a c ją , że n p . fa szy z m u  w  jeg o  c a ło k sz ta łc ie  n ie  d a  się  z b a d a ć  ty lk o  
n a  p rz y k ła d z ie  jed n e g o  ep izo d u  h is to ry c z n e g o  i to  ty lk o  w  N iem czech . S z czeg ó ln e j 
r o l i  in te l ig e n c ji  w  n ie k tó ry c h  s y tu a c ja c h  h is to ry c z n y c h  —  by  d ać  in n y  p rz y ­
k ła d  —  n ie  da  się  z d e fin io w ać  ty lk o  n a  p rz y k ła d z ie  P o lsk i X IX  i X X  w . S tw ie r ­
d z e n ie  p rz ez  R e n é  G ira rd a  p o d o b ie ń s tw a  o s k a rż e ń  w y s u w a n y c h  w  h is to r i i  p rz e c iw  
Ż y d o m  i o sk a rż e ń  w y s u w a n y c h  p rz e c iw  c h rz e śc ija n o m  w  s ta ro ż y tn y m  R zy m ie  
o g ro m n ie  dużo  m ó w i o n a tu rz e  z ja w isk a  k o z ła  o f ia rn e g o . Z ja w isk a  re w o lu c y jn e  
m a ją  e le m e n ty  w sp ó ln e  n ie z a le ż n ie  od c z a su  i m ie jsc a  w y s tę p o w a n ia . („A by  d o jść  
do o g ó ln e j te o r i i  r e w o lu c ji,  t r z e b a  je  z so b ą  p o ró w n y w a ć ” —  p isa ł S te fa n  C z a r­
n o w s k i, Dzieła,  t. I I , P W N , W a rsz a w a  1956, s. 234).

P rz y  w sz y s tk ic h  o b a w ac h , ja k ie  z a s a d n ie  m o żn a  ży w ić  w o b ec  m e to d y  p o ró w ­
n a w c z e j, z d a je  się  b y ć  o na  je d n ą  z n a jw a ż n ie js z y c h  d ró g  z b liż en ia  h is to r ii  do  m o ­
d e lu  n a u k  te o r io tw ó rc z y c h  —  a n a liz u ją c y c h  p ro b le m  (z ja w isk o ) w  m ie jsc e  k o n ­
k r e tn y c h  w y d a rz e ń , u s i łu ją c y c h  d o szu k ać  się  p ra w id ło w o śc i  w  p o z o rn y m  ch ao sie , 
ja k im  są  lu d z k ie  d z ie je , d o p ra c o w u ją c y c h  się  te z  o g ó ln ie jsz y c h  w  m ie jsc e  g ro m a ­
d z e n ia  (p ra w d a , że co raz  b a rd z ie j  w y m y ś ln y m i m e to d a m i)  w ie d zy  o je d n o s tk o ­
w y c h  fa k ta c h . S te fa n  C z a rn o w sk i p isa ł po d  k o n ie c  la t  d w u d z ie s ty c h : „N a p o d s ta -  

   w ie  sw y ch  b a d a ń  h is to ry k  m o że  sk o n s tru o w a ć  ty lk o  sy n te z ę  w  czasie  —  m o że  
o k re ś lić , ja k i  k ie ru n e k  s ta ły  m a, d a jm y  n a  to , ro z w ó j n a ro d u  p o lsk ieg o , czy  f r a n ­
c u sk ieg o , czy n a w e t  E u ro p y . Je g o  w n io sk i je d n a k  ty c z ą c e  się  te j  o s ta tn ie j  n ie  
b ę d ą  m ia ły  z a s to so w a n ia  do A m e ry k i czy  C h in , c h y b a  że s ię g n ie  o n  do m e to d y  
p o ró w n a w c z e j. Z tą  je d n a k  c h w ilą  p rz e s ta je  o n  b y ć  h is to ry k ie m , a  s ta je  się  so c jo ­
lo g ie m ” (Dzie ła,  t. V, PW N , W arsz a w a  1956, s. 88). O d c za su  n a p is a n ia  ty c h  słó w  
m e to d a  p o ró w n a ń  d ia c h ro n ic z n y c h  s ta ła  się  u z n a n ą  m e to d ą  b a d a ń  n a d  p ro c e sa m i
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u p rz e m y s ło w ie n ia , k s z ta ł to w a n ia  się  i z a c h o w a ń  k la s  sp o łe cz n y ch , sp o łe cz n e j p a to ­
lo g ii w  ró ż n y c h  je j  p rz e ja w a c h , h is to r ii  m ia r , by  o g ra n ic z y ć  się  do k i lk u  z ró ż n i­
c o w an y c h  p rz y k ła d ó w . '

W  p o lsk ie j h is to r io g ra f i i  z u p e łn ie  o s ta tn ic h  czasó w  w a r to  z w ró c ić  u w a g ę  n a  
k i lk a  id ą c y c h  w  ro z w a ż a n y m  k ie r u n k u  in ic ja ty w  z b io ro w y ch . C z y te ln ik o w sk a  s e ­
r ia  „ W ie lk ie  p ro b le m y  d z ie jó w  c z ło w ie k a ” g ru p u je  to m y , k tó ry c h  a u to rz y  z z a ­
ło że n ia  n ie  o g ra n ic z a ją  się  do  b a d a n ia  je d n e g o  cza su  i m ie jsc a , lecz  r o z p a t r u ją  
z ja w isk o  w  jego  p rz e ja w a c h  w y s tę p u ją c y c h  n a  ró ż n y c h  te r e n a c h  i w  ró ż n y c h  c z a ­
sach . D o ty c h cz as  u k a z a ły  się  o p ra c o w a n ia :  J a n a  B a sz k ie w icz a  o re w o lu c ja c h  b u r -  
ż u a z y jn y c h , A n to n ie g o  M ą c za k a  o p o d ró ż o w a n iu  ja k o  z ja w isk u  h is to ry c z n y m , J e ­
rzeg o  K ło c zo w sk ieg o  O d p u s t e ln i  do  w s p ó l n o t y  o ra z  Izy  B ie ż u ń sk ie j-M a ło w is t  
i M a r ia n a  M a ło w is ta  N ie w o ln i c tw o .  S e r ia  ta  je s t  p rz e d s ię w z ię c ie m  b a rd z o  c ie k a ­
w y m , p rz y sz ło śc io w y m  i m o żn a  ty lk o  ż a ło w ać , iż n ie  lu d z k o śc i w p ra w d z ie , lecz  
P o lsk i w ie lk ie  p ro b le m y  s p ra w iły ,  że k o le jn e  to m y  u k a z u ją  się  t a k  pow o li. In n ą , 
w a r tą  z a s y g n a liz o w a n ia , in ic ja ty w ą  są  k o n fe re n c je  w y ż e j w sp o m n ia n e j  w s p ó ln e j  
k o m is ji  P o lsk ie g o  T o w a rz y s tw a  H is to ry c z n e g o  o ra z  P o lsk ie g o  T o w a rz y s tw a  S o c jo ­
log iczn eg o , d a ją c e  o k a z ję  do p rz e d s ta w ie n ia  r e f e r a tó w  z g ru p o w a n y c h  w o k ó ł w y ­
b r a n e j  te m a ty k i ,  a d o ty c z ą c y c h  ró ż n y c h  te re n ó w  i czasów . D o ty c h cz as  (w rz e s ie ń  
1987) o d b y ły  się  t r z y  p o s ie d z e n ia  k o m is ji  —  p ie rw sz e , n ie ja k o  w s tę p n e , n t .  H is to r ia  
i socjo logia .  P o k r e w i e ń s t w a  i o d m ie n n o ś c i  (1984), d ru g ie  n t.  w ię z i n a ro d o w e j (1985) 
i trz e c ie  p o d  ty tu łe m  J a k  się  ro d zą  r e w o lu c j e  (1986). C z w a rte , z a p o w ie d z ia n e  w  n ie ­
z b y t o d le g ły m  te rm in ie ,  s p o tk a n ie  m a  b y ć  p o św ię c o n e  fu n k c jo n u ją c y m  w  ró ż n y c h  
k r a ja c h  i w  ró ż n y c h  ś ro d o w is k a c h  w iz jo m  o jcz y zn y . L a s t  b u t  n o t  leas t,  w a r to  
z w ró c ić  u w a g ę , iż  p o d c za s  o s ta tn ie g o  (p o z n ań sk ie g o ) Z ja z d u  H is to ry k ó w  w ie le  t e ­
m a tó w  re p re z e n to w a ło  u ję c ia  o g ó ln e  i p rz e k ro jo w e  w  sk a l i  c h ro n o lo g icz n e j.

C z w a rta  d ro g a  z b liż en ia  h is to r i i  do so c jo lo g ii p ro w a d z i p o p rz ez  w łą c z a n ie  się  
h is to ry k ó w  do b a d a ń  w sp ó łc z esn o śc i. R zeczy w is to ść  sp o łe cz n a  n ie  d z ie li się  n a  to  
„co d a w n ie j” i to  „co t e r a z ”. C o o b se rw u je m y  dziś, ju t r o  s ta je  się  h is to r ią .  „ D z iś” 
je s t  p rz e d łu ż e n ie m  i w y n ik ie m  „ w c z o ra j” . N a jb a rd z ie j  o d c in a ją c a  się  od  p rz e sz ło ­
ści w sp ó łc z esn o ść  n ie  je s t  od n ie j  w o ln a . N a w e t n a jb a rd z ie j  r a d y k a ln e  re w o lu c je , 
te , k tó ry c h  „ d ło ń  z m ia ta  ś la d  p rz e sz ło śc i” , n ie  b u d u ją  n a  su ro w y m  k o rz e n iu . 
Z re sz tą  i ta k  n ie  m o żn a  b y  ich  z ro zu m ie ć , g d y b y  n ie  z ad a ć  p y ta n ia ,  ja k  w y g lą d a ła  
p rzesz ło ść , p rz e c iw  k tó r e j  w y s tę p o w a ły  lu b  w y s tę p u ją .  Z  k o le i h is to ry k  w  w ie lu  
w y p a d k a c h  p o tr z e b u je  w ie d z y  o w sp ó łc z esn o śc i —  b y  p rz ez  p o z n a n ie  „ p u n k tu  
d o jś c ia ” ro z w a ż a n y c h  p rz e z  s ie b ie  p ro c e só w  le p ie j je  z ro zu m ieć . P rz e z  sw ą  z n a jo ­
m ość  d z ie jó w  m o że  b y ć  d la  b a d a n ia  w sp ó łc z esn o śc i u ż y te cz n y  — p rz ez  u k a z a n ie  
je j  w  n ie z b ę d n e j  p e rs p e k ty w ie ,  p rz ez  u m ie jsc o w ie n ie  je j  n a  t le  d a w n ie jsz y c h , 
p o ró w n y w a ln y c h  p ro c esó w , p rz e z  m o ż liw o ść  in te r p r e ta c j i  w  k a te g o r ia c h  o g ó ln ie j­
sze j w ie d zy  o d z ia ła n ia c h  lu d z k ic h . S ą  te ż  h is to ry c y  —  w b re w  p o z o ro m  — n ieź le  
p rz y g o to w a n i do b a d a n ia  w sp ó łc z esn o śc i. S ą  w y tre n o w a n i  w  in te r p r e ta c j i  czy to  
sz e rszy c h  z ja w is k  sp o łe cz n y ch , czy  w y d a rz e ń  p o lity c zn y c h . U m ie ję tn o ść  p ro w a d z e ­
n ia  b a d a ń  k ry ty c z n o -ź ró d ło w y c h  ta k ż e  p r e d e s ty n u je  ich  do a n a liz o w a n ia  w s p ó ł­
czesnośc i.

Z a a n g a ż o w a n ie  h is to ry k ó w  w  ro z w a ż a n y m  k ie r u n k u  m a  w  P o lsc e  d o b re  t r a ­
d y c je . N asz  p a tr o n  L e le w e l u w a ż a ł b a d a n ie  w sp ó łc z esn o śc i za ró w n o w a ż n ą  p o w in ­
n o ść  d z ie jo p is a , a  n a tc h n io n e  p rz e z e ń  śro d o w isk o  F ilo m a tó w  p o d e jm o w a ło  w ła ś ­
c iw e  p o te m u  d z ia ła n ia . W  p ó ź n ie jsz y c h  c za sa ch  p rz y n a jm n ie j  ra z  z d a rz y ło  się, że 
is to tn a  część  ś ro d o w is k a  h is to ry c z n e g o  p o d ję ła  — i to  ze z w ra c a ją c y m i u w a g ę  
r e z u l ta ta m i —  a n a liz ę  w y d a rz e ń  b ież ąc y c h . B iu ro  In fo rm a c ji  i P ro p a g a n d y  K G  
A K , p la c ó w k a  o b a rc z o n a  m .in . g ro m a d z e n ie m  i o p ra c o w y w a n ie m  in fo rm a c j i  o s t a ­
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n ie  o k u p o w a n e g o  k ra ju ,  by ła  p ro w a d z o n a  w  d u ż y m  s to p n iu  p rz ez  h is to ry k ó w . 
W a rto  w  ty m  k o n te k śc ie  w sp o m n ie ć  też  d w ie  in ic ja ty w y  in d y w id u a ln e  z o k re s u  
o k u p a c ji :  w e  W ło ch ach  po d  W a rsz a w ą  L u d w ik  L a n d a u  (e k o n o m is ta  i h is to ry k  
s k ą d in ą d  ró w n ie ż  z w iąz an y  z B IP ) p isa ł sw ą  K r o n i k ę  la t  w o j n y  i o k u p a c j i ,  zaś 

z d ru g ie j  s t ro n y  d z ie ląceg o  W a rsz a w ę  m u ru  E m a n u e l  R in g e lb lu m  z b ie ra ł  d o k u ­
m e n ta c ję  i a n a liz o w a ł c o d z ien n ą  rz ec zy w is to ść  g e tta .  T ru d n o  m i też  n ie  w y m ie n ić  
w ła sn e g o  O jc a  — W ito ld a  K u li — b a d a ń  n a d  z m ia n a m i lu d n o śc io w y m i w  W a rsz a ­
w ie  w  p o c z ą tk a c h  o k u p a c ji  i jeg o  u d z ia łu  w  p o d ję ty c h  p rz ez  ś ro d o w isk o  K rz y ­
w ic k ie g o  b a d a n ia c h  n a d  p o z io m em  życia  lu d n o śc i o k u p o w a n e g o  m ia s ta  —  n ie  m ó ­
w ią c  o p ó ź n ie jsze j, w ra z  z k o leg a m i, p fa cy  w  B IP - ie  czy r e d a k c j i  „ B iu le ty n u  I n ­
fo rm a c y jn e g o ” .

R o z w a ża n a  tra d y c ja  u trz y m a ła  się  i p ó ź n ie j,  d a ją c  o so b ie  z n ać  z w łaszc za  
w  a n a liz ie  z ja w isk  sp o łe cz n y ch  p rz e ło m u  la t  s ie d e m d z ie s ią ty c h  i o s ie m d z ie s ią ty c h . 
N ie  w c h o d zą c  w  n a d m ie rn e  szczegó ły  z a s y g n a liz u je m y  ty lk o , że a n a liz y  d o ty cz ąc e  
o k re su  1980— 1981, k tó re  w y sz ły  sp o d  p ió ra  p o lsk ic h  czy o b c y ch  h is to ry k ó w  (z w ła sz ­
cza T im o th ego G a r to n a  A sh a , Je rz e g o  H o lz e ra , T a d e u sz a  Ł ep k o w sk ieg o , M a r t in a  
M a lii)  p o tw ie rd z iły , iż h is to ry k  u m ie  a n a liz o w a ć  w sp ó łc z esn o ść , zaś jego  p e r s p e k ­
ty w a  czy n i a n a liz ę  c ie k a w ą . C h c ia ło b y  się  m ie ć  n a d z ie ję , że u d z ia ł  h is to ry k ó w  
w  b a d a n iu  w sp ó łc z esn o śc i b ę d z ie  się  ro z sze rz a ł i w y s tę p o w a ł n ie  ty lk o  w  d r a m a ­
ty c z n y c h  o k o liczn o śc iach . W k a ż d y m  ra z ie  p o s ta w a  o g ra n ic z a n ia  się  p rzez  h is to ­
r y k ó w  do b a d a n ia  p rzesz ło śc i i m ó w ien ia  sp o łe c z e ń s tw u , że te  b a d a n ia  s łu ż ą  ta k ż e  
r o z u m ie n iu  w sp ó łczesn o śc i, je s t  sw eg o  ro d z a ju  w y g o d n ic tw e m : p rz e rz u c e n ie m  n a  
c z y te ln ik ó w  in te le k tu a ln e g o  tru d u ,  k tó ry  w ła śn ie  h is to ry k , z b ro jn y  w  sw ą  w ie d z ę  
o d o św ia d c z e n iu  lu d zk o śc i i m e to d ę  a n a liz y  k ry ty c z n o -ź ró d ło w e j,  m ó g łb y  p o d ją ć .

P ią ta  d ro g a  z b liż en ia  h is to r ii  do so c jo lo g ii p ro w a d z i  p o p rz e z  u w s p ó ln ie n ie  m e ­
to d  b a d a w c z y c h . T a k ie  te c h n ik i, j a k  w y w ia d  czy  a n k ie ta  są  ju ż  p o w sz e c h n ie  
p r z y ję te  p rzez  h is to ry k ó w  czasó w  n a jn o w sz y c h . T ak ż e  ro z p o w sz e c h n io n e  w ś ró d  
so c jo lo g ó w  za sp ra w ą  Z n a n ie c k ie g o  b a d a n ie  tzw . d o k u m e n tó w  o so b is ty c h  (p a m ię t­
n ik ó w , lis tó w ) je s t  w ś ró d  h is to ry k ó w  o c zy w is to śc ią . N ie je d e n  z ta k ic h  d o k u m e n ­
tó w  o n i o d k ry li  czy o g ło sili d ru k ie m . S a m  m ia łe m  k ie d y ś  p rz y je m n o ś ć  u c z e s tn i­
czyć  w  p u b l ik a c ji  i a n a liz ie  l is tó w  e m ig ra n tó w  z B ra z y li i  i S ta n ó w  Z je d n o cz o ­
n y c h  z k o ń c a  X IX  w . i b y łe m  po d  w ra ż e n ie m , j a k  b o g a ty  to  je s t  m a te r ia ł .  B o g a ty  
n ie  ty lk o  d z ię k i in fo rm a c jo m  p rz e k a z a n y m  e x p r e s s i s  v e r b i s  (choć i ty c h  n ie  m o ż ­
n a  lek cew aży ć), lecz  ta k ż e  n a  s k u te k  in fo rm a c j i  p rz e k a z y w a n y c h  im p l ic i te ,  b e z ­
w ie d n ie , p o p rzez  m ilc zą ce  za ło że n ia , k ła d z e n ie  n a c is k u  n a  o k re ś lo n e  sp ra w y , n ie ­
r a z  n a w e t  p rz e m ilc z e n ia . H is to ry c y  n ig d y  n ie  p o su n ę li  się  do k r y ty k i  „ z n a n ie c z -  
c zy z n y ” , co z d a rz y ło  się  w ś ró d  so c jo lo g ó w  — i to  z m a ło  o c z e k iw a n e j s t ro n y  —  
w  la ta c h  p ięć d z ie s ią ty c h .

W z a k o ń c z e n iu  w a r to  z w ró c ić  u w ag ę, że n ie  ty lk o  h is to r ia  zb liża  się  k u  so ­
c jo lo g ii, a le  n a s tę p u je  ta k ż e  p ro c es  o d w ro tn y . Z w łaszc za  w  S ta n a c h  Z je d n o c z o ­
n y c h  u k sz ta ł to w a ł s ię  k ie ru n e k , k tó ry  m o żn a  b y  n a z w a ć  so c jo lo g ią  h is to ry c z n ą , 
o p e ru ją c y  p rz e d e  w s z y s tk im  m e to d ą  a n a liz y  p o ró w n a w c z e j. Z n a k o m ity m  p r z y k ła ­
d e m  m oże  b yć  tu ta j  sze ro k o  z n a n a  k s ią ż k a  T h e d y  S k o c p o l z a w ie ra ją c a  ro z w a ż a ­
n ia  n a d  te o r ią  re w o lu c ji  p ro w a d z o n e  n a  p rz y k ła d a c h  re w o lu c j i  f r a n c u s k ie j ,  r o ­
s y js k ie j  o raz  c h iń s k ie j  (S ta te s  a n d  Social  R e v o lu t io n s ,  C a m b r id g e  U P  1979). T a k ż e  
w  n ie k tó ry c h  szczeg ó ło w y ch  d y sc y p lin a c h  p ro w a d z o n y c h  w  św ie c ie  b a d a ń  so c jo ­

http://rcin.org.pl



156 D y s k u s je  i p o le m ik i

lo g iczn y ch  n a s tą p iło  o g ro m n e  ich  u h is to ry c z n ie n ie . P rz y k ła d e m  so c jo lo g iczn e  b a ­
d a n ia  n a d  im ig ra c ją  i im ig ra n ta m i.  W  k o n te k ś c ie  ty c h  o s ta tn ic h  w a r to  w sp o m n ie ć  
n ie d a w n o  o p u b lik o w a n ą  k s ią ż k ę  E w y M o ra w sk ie j —  n a sz e j k o le ż a n k i  do n ie ­
d a w n a  z W a rsz a w y  (p o n ie k ą d  P o z n a n ia ) , a o b e cn ie  z F i la d e lf i i  —  o s ło w ia ń sk ic h  
im ig ra n ta c h  do S ta n ó w  Z je d n o c z o n y c h  (F o r  B re a d  w i th  B u t t e r ,  C a m b rid g e  U P  
1986).

W  P o lsc e  „ so c jo lo g ia  h is to ry c z n a ” (n a w e t je ś li b ez  ta k ie j  n a zw y ) m a  o g ro m n ą  
t ra d y c ję ,  p o c z y n a ją c  od K rz y w ic k ie g o  i C z a rn o w sk ieg o . Z cza se m  t r a d y c ja  ta  j e d ­
n a k  o s ła b ła , zaś d u c h o w y  te s ta m e n t  „ o jc ó w -z a ło ż y c ie li” n ie  z o s ta ł w  m o im  p rz e ­
k o n a n iu  w y k o n a n y . W iąza ło  się  to  z a ró w n o  z e w o lu c ją  so c jo lo g ii św ia to w e j, ja k , 
w  w ię k sz y m  z a p e w n e  s to p n iu , z p o k rę c o n y m i lo sa m i so c jo lo g ii p o lsk ie j .  J a k ie  by  
n ie  b y ły  p rz y c z y n y , p o z o s ta je  w sz a k ż e  f a k te m , że w ś ró d  so c jo lo g ó w  n ie w ie le  p o w ­
s ta ło  k s ią ż e k , ta k ic h  ja k  N in y  A s so ro d o b ra j  P o c z ą tk i  k la s y  r o b o tn ic z e j  (o d d a n a  do 
d ru k u  w  1938 r., o p u b lik o w a n a  w  1946 r. n a k ła d e m  C z y te ln ik a , w  d ru g im  w y d a n iu  
p rzez  P W N  w  1966 r.), n a p is a n a  p rz e z  so c jo lo g a  k s ią ż k a  h is to ry c z n a , sw o is ta  r e a l i ­
z ac ja  t e s ta m e n tu  C z a rn o w sk ie g o , k tó re g o  p a m ię c i z o s ta ła  n b . p rz ez  a u to rk ę  p o ­
św ięco n a .

J e ś l i  p o m in ą ć  z n a tu r y  p a m ię ta ją c e  o p rz esz ło śc i ś ro d o w isk o  h is to ry k ó w  m y ­
śli sp o łe cz n e j, o k a że  się, iż n ie w ie lu  so c jo lo g ó w  b a d a  ją . O r ie n ta c ja  h is to ry c z n a  
u trz y m a ła  s ię  w p ra w d z ie  w  t r a d y c y jn ie  s iln e j w  P o lsc e  r e f le k s j i  so c jo lo g iczn e j 
n a d  in te l ig e n c ją .  K u  h is to r i i  z w ró c ił  się  S ta n is ła w  O sso w sk i, gd y  p isa ł  sw o ją  
S t r u k t u r ę  k la s o w ą  w  s p o łe c z n e j  ś w ia d o m o ś c i  (Ł ódź 1957; p rz e d ru k o w a n e  w  D z ie ­
łach,  t. V, W a rsz a w a  1968). S ą  ta  je d n a k  ra c z e j r e f le k s je  so c jo lo g ó w  n a d  h is to r ią  
n iż  p ro w a d z o n e  p rz ez  so c jo lo g ó w  b a d a n ia  h is to ry c z n e . N ie p rz y p a d k o w o  też  h is to ­
ry c y  z g ło s ili z c za se m  d u ż e  z a s trz e ż e n ia  do tw ie rd z e ń , b ę d ą c y c h  w  g ru n c ie  rzeczy  
h ip o te z am i, Jó z e fa  C h a ła s iń sk ie g o  o in te lig e n c ji .  S a m  ja k o  h is to ry k  m a m  z a s trz e ­
żen ia  do p o w o ła n e j k s ią ż k i O sso w sk ie g o  (d o w o ln o ść  d o b o ru  p rz y k ła d ó w  w  s e r ii  
a n a liz o w a n y c h  z ja w isk , d o w o ln o ść  o k re ś le n ia  p rz e d m io tu  a n a lizy ).

S p ra w a  je s t  sz e rsza . T a k ż e  d la  z n ac zn e j części a m e ry k a ń s k ie j  „so c jo lo g ii h i ­
s to ry c z n e j” ty p o w a  je s t  r e f le k s ja  n a d  c z a sa m i m in io n y m i w  m ie jsc e  r e f le k s j i  p o ­
łąc zo n e j z b e z p o ś re d n im  b a d a n ie m  s e n s u  s tr ic to  h is to ry c z n y m  (ź ró d ło w y m  u s ta la ­
n ie m  p rz e b ie g u  z ja w isk ) . S k o c p o l w p ro s t  s tw ie rd z iła  w  p o w o ły w a n e j k s ią ż c e  
(s. X IV ), że k o m p a ra ty s ta  n ie  m a  a n i  cza su , a n i, n a jc z ę śc ie j ,  u m ie ję tn o śc i  p ro w a ­
d z e n ia  b a d a ń  p o d s ta w o w y c h ; jeg o  p ra c a  z aczy n a  się , g d y  sp e c ja liś c i  z g ro m a d z ą  
ju ż  p o d s ta w o w y  zasób  u s ta le ń .  C h o ć  s tw ie rd z e n ie  to  w y d a je  s ię  lo g iczn e , to  p rz e ­
cież w y ra ż a ją c a  się  w  n im  p o s ta w a  g ro z i n ie b e z p ie c z e ń s tw e m  p o z o s ta n ia  b a d a c z a  
w  d u ż e j o d leg ło śc i od  ro z p a t r y w a n e j  rz ec zy w is to śc i. B e zp o ś red n ie , ź ró d ło w e  p rz e ­
b a d a n ie  p rz e z  a u to r a  c h o ćb y  ty lk o  je j f r a g m e n tu  u re a l is ty c z n ia  o b raz . Z w ła s ­
n eg o  d o św ia d c z e n ia  w iem , j a k  b a rd z o  sp ro w a d z a ło  m n ie  n ie ra z  n a  z iem ię  p rz e g lą ­
d a n ie  ź ró d e ł, n a w e t  je ś li  n ie  w c h o d z iły  o n e  w p ro s t,  z o d w o ła n ia m i i c y to w a n ie m , 
do a n a liz y , k tó rą  p ro w a d z iłe m . P o n ie w a ż  rz e c z y w iśc ie  n a  p rz e sz k o d z ie  b a d a n iu  
ź ró d ło w e m u  n ie ra z  s to i b r a k  o d p o w ie d n ic h  k w a l if ik a c j i  so c jo lo g a , p rzy sz ło ść  so ­
c jo lo g ii h is to ry c z n e j  u z a le ż n ia m  o d  u w z g lę d n ie n ia  je j  p o trz e b  w  p ro g ra m a c h  s tu ­
d iów . N ieź le  też  o w o c u ją  u n ie  p e rs o n a ln e :  P o c z ą tk i  k la s y  ro b o tn ic z e j  N in y  A sso ­
r o d o b ra j  (so c jo lo g a) p is a n e  b y ły  p rz y  p e łn y m  o p a n o w a n iu  p rzez  a u to rk ę  rz e m io s ła  
h is to ry c z n e g o . W sp o m in a n a  w y ż e j E w a  M o ra w sk a  i  n ie  w s p o m in a n y  d o ty ch c za s  
J e rz y  J e d lic k i  (K l e j n o t  i b a r ie ry  sp o łeczn e ,  PW N , W a rsz a w a  1968) są  z a ró w n o  
h is to ry k a m i,  ja k  i so c jo lo g a m i, co z n a la z ło  ja k ż e  k o rz y s tn y  w y ra z  w  ich  k s ią ż ­
k a ch . N ieź le  m o że  też  d z ia ła ć  u n ia  o b u  z aw o d ó w  w ra m a c h  je d n e j  in s ty tu c j i .
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P r z y k ła d e m  I n s ty tu t  B a d a ń  P o lo n ijn y c h  U J  w  K ra k o w ie , g d z ie  k u  a k ty w n y m  
b a d a n io m  h is to ry c z n y m  z w ra c a ją  się  n ie ra z  ta k ż e  so c jo lo g o w ie . J e s t  to  w y n ik ie m  
z a ró w n o  w s p o m n ia n y c h  w y ż e j — m oże  w y n ik a ją c y c h  z s a m e j n a tu r y  b a d a n e g o  
p rz e d m io tu  — te n d e n c ji  św ia to w e j i p o lsk ie j so c jo lo g ii m ig ra c j i ,  ja k  in te r d y s c y ­
p l in a rn o ś c i  m o cn o  a k c e n to w a n e j  w  sa m e j k o n c e p c ji  In s ty tu tu .  N ie s te ty  j e s t  to  
je d n a k  ta k ż e  w y n ik  u b ó s tw a  m o żliw o śc i p ro w a d z e n ia  b a d a ń  te re n o w y c h  w śró d  
P o lo n ii,  z k tó re g o  to  p o w o d u  a u to rz y  p ro w a d z o n y c h  u n as b a d a ń  p o lo n ijn y c h  
często  d o k o n u ją  „ re z y g n a c y jn e g o ” z w ro tu  k u  h is to r ii .

Co m oże d ać  so c jo lo g ia  h is to ry k o m ?  B o d z iec  do tw o rz e n ia  u o g ó ln ie ń  i tw ie r ­
d z e n ia  do w e ry f ik a c ji .  M ożliw ie  p re c y z y jn e  p o ję c ia  z z a k re s u  n a u k  sp o łe cz n y ch , 
a  m o że  ra c z e j św iad o m o ść  ich  n ie p re c y z y jn o śc i. P rz e z  p rz y p o m n ie n ie  z ja w isk , 
k tó r y m i  się  z a jm u je  i k a te g o r ii ,  k tó ry m i o p e ru je ,  m oże  zw ró c ić  u w a g ę  h is to r y ­
k ó w  n a  z ja w isk a  i k a teg o o ie  p rz ez  n ich  m a ło  b ą d ź  n ie p re c y z y jn ie  p o s trz e g a n e  
(d o b ry m  p rz y k ła d e m  p o z y ty w n eg o  p o te n c ja ln e g o  o d d z ia ły w a n ia  w  ty m  z a k re s ie  
w  o s ta tn im  czasie  b y ło  z o rg a n iz o w a n ie  w  1985 r. p rz ez  O d d z ia ł W a rsz a w sk i P T S  
s e s j i  p t. „W okó ł p ro b le m a ty k i  p o k o le ń ”). M oże d a ć  n a m  je d n a k  ta k ż e  sp o jrz e n ie  
z z e w n ą trz  n a  n a s  sa m y c h  w  ra m a c h  sw o is te j so c jo lo g ii h is to r i i  (n ie  m y lić  z so ­
c jo lo g ią  h is to ry c z n ą !) . M oże n a m  u św ia d a m ia ć  sp o łe cz n e  u w a ru n k o w a n ia  b a d a ń , 
w ie d z y  i św ia d o m o śc i h is to ry c z n e j, w y b ija ć  n a s  z te n d e n c j i  do p a tr z e n ia  n a  h i­
s to r ię  j a k  n a  z o b ie k ty w iz o w a n ą  —  n a  p o d o b ie ń s tw o  n a u k  p rz y ro d n ic z y c h  —  w ie ­
dzę. J e s t  to  sw o is ta  z a p ła ta  za p rz y p o m in a n ie  p rz e z  h is to ry k ó w  sp o łe c z e ń s tw u  
ja k o  ca ło śc i i so c jo lo g o m  w  szczeg ó ln o ści, że k a ż d o ra z o w y  s ta n  s p o łe c z e ń s tw a  je s t  
p rz e jśc io w y , że u s ta la n e  p rz ez  so c jo lo g ó w  p ra w id ło w o śc i  m a ją  czaso w e  o g ra n ic z e ­
n ia . N a ty m  m a r ia ż u  o b ie  s tro n y  m o g ą  ty lk o  w y g ra ć , z w łaszc za  g d y  o b ie  m a ją  
p o d o b n y  cel: s łu ży ć  sp o łe c z e ń s tw u  w  jego  d ą ż e n iu  do p a n o w a n ia  n a d  w ła sn y m  
lo sem , d o p o m ag a ć  m u  w  w y z b y c iu  się  p rz e k o n a n ia ,  iż k a ż d o ra z o w y  u k ła d  s p ra w  
je s t  o d w ie cz n y , w ie cz n y  i p ra w id ło w y . H is to ry c y , a  p r z y n a jm n ie j  n ie k tó rz y  z n ich , 
są  teg o  z a d a n ia  św ia d o m i, czego d o w o d e m  (i p rz y k ła d e m  z a ra z e m ) m a ła  k s ią że cz k a  
h is to ry k ó w  m e k s y k a ń s k ic h  P o  co n a m  h is tor ia?  (P IW , W a rsz a w a  1985).

S ąd zę , że w  p rz y sz ło śc i proces zbliżania się  h is to r i i  i so c jo lo g ii b ę d z ie  p o s tę ­
p o w a ł. C h c ia łb y m  tego , ja k  ró w n ie ż  u m o c n ie n ia  się  „ so c jo lo g ii h is to ry c z n e j” („h i­
s to r i i  so c jo lo g iz u ją c e j” ). C h c ia łb y m , ab y  h is to ry c y  s ta w ia ją c  p y ta n ia  w y c h o d z ili  
od p ro b le m ó w  i sz li k u  u o g ó ln ie n io m , zaś so c jo lo g o w ie  w e ry f ik o w a li  sw e  te o r ie  
n a  m a te r ia le  h is to ry c z n y m  d a w n ie jsz y m  i w sp ó łc z e sn y m ; by je d n i  i d ru d z y  z n a li 
w z a je m n e  sp o so b y  m y ś le n ia  i te c h n ik i  b a d a w c z e  w  s to p n iu  u m o ż liw ia ją c y m , je ś li 
n ie  p e r fe k c y jn e  ich  s to so w an ie , to  p rz y n a jm n ie j  u m ie ję tn o ść  p o s łu ż e n ia  się  n im i. 
T y lk o  ta k a ,  w sp ó ln ie  tw o rz o n a  n a u k a , b ęd z ie  m ia ła  rz e c z y w is te  p ra w o  do  n a zw y  
„w ied z a  o sp o łe c z e ń s tw ie ” (soc jo log ia).

W iem  jed n o c ze śn ie , że w  p ra k ty c e  g łęb sze  z b liż e n ie  się  h is to r ii  do so c jo lo g ii 
j e s t  t ru d n e .  W je d n y m  ze w sp o m n ie ń  o p u b lik o w a n y c h  po śm ie rc i F e r n a n d a  
B ra u d e la  p rz y p o m n ia n o  ja k  b a rd z o  te n  h is to ry k  b y ł św ia d o m y  tru d n o ś c i  z n a le ­
z ie n ia  d ro g i „p o m ięd zy  S c y llą  a h is to ry c z n e g o  u o g ó ln ie n ia  a  C h a ry b d ą  o d tw a r z a ­
n ia  m ia łk ie g o  b ieg u  w y d a rz e ń ” . „ N iek tó rzy  b a d a c z e  —  k o n ty n u o w a ł  a u to r  w sp o m ­
n ie n ia  — d u m n ie  s ie d zą  n a  k tó re jś  ze ska ł, z w y c ię sk o  g łosząc d o ta rc ie  d o  k ry n ic y
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p ra w d y . In n i , z n ę c e n i s y re n im i g ło sam i, r o z tr z a s k u ją  się  b e z p o w ro tn ie . P rz e p ły ­
w a ją  n ie l ic z n i” („ R e v ie w ”, to m  IX , 1986, n r  3, s. 323). P a m ię ta ją c  o o b a w a c h  
uczonego , k tó ry  p o ło ży ł t a k  w ie lk ie  z a s łu g i d la  in te g ra c j i  n a u k  sp o łe cz n y ch , z a ­
k o ń czm y  je d n a k  n in ie js z y  w y w ó d  n u tą  o p ty m iz m u . M ięd zy  h is to r ią  a so c jo lo g ią  
p o w s ta ją  p o la  u p ra w ia n e  w sp ó ln ie . „M aiso n  des S c ien c es  d e  l ’H o m m e ” z b u d o w a ­
ny  p rz ez  B ra u d e la  w  P a ry ż u  n a  B u lw a rz e  R a sp a il  —  sy m b o l jeg o  d ą ż e n ia  do 
zb liż en ia  d y sc y p lin , m a ją c y  s łu ż y ć  te m u  ce lo w i ju ż  c h o c iaż b y  p rzez  sam  fa k t  
u m o ż liw ie n ia  s p o ty k a n ia  się  w  je d n y m  m ie js c u  b a d ac zy  ró ż n e j p ro w e n ie n c ji  z a ­
w o d o w ej — sto i m o cn o  *.

* S z y b k i w  n a sz y c h  c za sa ch  b ieg  h is to r i i  w y p rz e d z ił  c y k l p ro d u k c y jn y  „D zie jó w  
N a jn o w sz y c h ” i z d e z a k tu a liz o w a ł n ie k tó re  ze s p ra w  p o ru sz o n y c h  p rz ez  M a rc in a  
K u lę . A k tu a ln a  p o z o s ta je  p rz e c ie ż  p o d s ta w o w a  k w e s tia  o rg a n iz a c ji  n a u k i  h is to ry c z ­
n e j, w  ty m  k s z ta ł tu  I n s ty tu tu  H is to r i i  PA N . Do d y s k u s ji  n a d  n ią  s e rd e c z n ie  z a p r a ­
szam y  C z y te ln ik ó w , t r a k tu j ą c  p u b lik o w a n ą  w y p o w ie d ź  ja k o  p ie rw sz y  głos.

R e d a k c j a
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